
Kombi, Krzyk we mgle
Jednego pragnę zapomnieć cięWyrzucić z serca twoje złoNie wracać więcej do tamtych dniZa sobą zamknąć wszystkie drzwiKiedy odeszłaś nie pozostał żaden śladPowracasz teraz jak zły senSłyszę twój krzyk we mgleSłyszę głos nienawiściTwój krzyk we mgle woła mnieWidzę jak staczasz sięNawet Bóg cię opuściłSkąd w tobie ten wielki gniewKiedyś tak bliska daleka dziśZniszczyłaś to co było w nasNie wytrzymałem obłudy i kłamstwBez ciebie przecież mogę żyćSamotna teraz gryziesz wargi aż do krwiZagłuszyć pragniesz własny lękSłyszę twój krzyk we mgleSłyszę głos nienawiściTwój krzyk we mgle woła mnieWidzę jak staczasz sięNawet Bóg cię opuściłSkąd w tobie ten wielki gniewWidzę rozpacz i bólCzujesz lęk przed lataniemBoisz się spaść aż na dnoTwoja złość chora złośćNie potrafi mnie zranićTo w tobie zostanie ten strachWiem wszystko przemija zmienia sięW końcu odejdziesz znikniesz stądWiem odnajdę spokój minie żalA twoje słowa ulecą daleko daleko na wiatr...Jednego pragnę - zapomnieć cię...
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